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Nocne masKowanie Warszawy
Ć w i c z e n i a  o b r o n y  p r z e c i w l o t n i c z e j

N a  m urach  m ias ta  p o ja w i ły  się 
obw ie s zc zen ia  o próbach nocnego  
m askow an ia  W a rs z a w y .  O dezw a , 
podp isana  p rzez  K om isa rza  R z ą ­
du, w z y w a  ludność  do p r z y g o to ­
wan ia  s ie  na w yp a d ek  a larm u.

D ata  cw ic zen  zos ta ła  ju ż  usta­
lona, le c z  w  ta je m n ic y  przed  pu­
b licznośc ią ,  i dop iero  w  sam ym 
dniu ćw ic zeń  m ieszkańcy W a r ­
szaw y  będą uprzedzen i o zb l iza  
ją c e j  się g od z in ie  a larm u. P ró b a  
ta  m a na celu nocne m askow an ie  
m iasta  przed  a tak iem  sam o lo tów  
n iep r zy ja c ie lsk ich .  B ędz ie  to p ró ­
ba karnośc i  w s łuchan iu  za r zą ­
dzeń obronnych , jed n ocześn ie  
raś  kadry  w yszk o lon e  p rzez  L  O 
P .  P. w zakres ie  obrony" p r z e c iw ­
lo tn ic ze j  będą w y p ró b o w a n e  pod 
w zg lęd em  spraw nośc i .

P ró b y  te będa ty lko  jednostron -
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Ju tro  św. M a u ry c e g o

ne, to zn aczy  odbędą s ię ć w ic z e ­
nia t. l w b ierne  a w ię c  nie bę ­
dzie  na lotu  sam o lo tów  ć w ic z e b ­
nych, prób m arkow an ia  w ydu-
chó.v  bomb i t. p. Chodzi p rzed e ­
w szys tk iem  o szybk ie  g aszen ie
św ,,etrł i o g ran ic zen ie  ruchu, by 
rzekomo lecące  sam olo ty  n ie ­
p rz y ja c ie ls k ie  nie m og ły  zna leźć  
cc ,1 u

N a le ży  p rzypom nieć ,  że ju ż  dw a  
la ta  temu urządzono  poaobne ć w i  
ezen ia  w  s to l icy ,  k tóre  m ia ły  na 
celu och ronę  p rzed  a tak iem  lot - 
n iczo  - g a zo w ym

W a l k a  a  n a t r ę c t w e m
■w d z i e l n i c a c h  ż y d o w s k i c h

W ła d ze  ad m in is t ra c y jn e  p r z y ­
s tąp i ły  do w a lk i  z  żydow sk im  zwy­
cza jem  n a trę tn ego  z.aczepiania 
p rz ech od n ió w  na N a lew k a ch  i in ­
nych u licach g h e t ta  p rzez  w ła ś c i ­
c ie l i  sk lepów  lub eksped jen tów . 
P o l i c ja  o t rzym a ła  k a te g o ryc zn y  
nakaz sporządzan ia ,  w  w ypadku  
s tw ie rd z en ia  tego rod za ju  „p ro p a  
g a n d y “  p ro toku łów  i k ie ro w a n ia  
s p ra w  do sądów  otarościńskieh .

P ie rw s z e  te g o  typu  sp raw y  ju ż

zn a laz ły  s ię  na w okandach  adm i­
n is tra cy jn y ch .  W c z o ra j  sąd sta­
rośc ińsk i W a rs z a w a  P o łu d n ’e 
skazał w ła ś c ic ie la  składu z ubra­
n iam i przy ul. Św. K r z y s k ie j  46 
S za ję  K o r e n ta je r a  na 12 z ło tych  
g r z y w n y  lub jeden  dzień  aresztu . 
Jeże l i  w  da ls zym  c iągu  akc ,a  
p rz ep row a d za n a  będz ie  konse­
kw en tn ie  p rz ez  czas dłuższy, n ie ­
w ą t p l iw i e  p rz yn ies ie  pożądane 
rezu lta ty .

Coraztb nam afery
w y c h o d z ą  n a j a w  w  h a n d l u  m i ę s e m

W  zw iązku  ze  zdem askowan iem  
rek in ów  że ru ją cych  na sp ożyw ­
cach m ięsa, w y k ry w a n e  są co­
dz ienn ie  now e  a fe ry .  O kazu je  się, 
że „ o k u p a n c i "  r zeźn i  i ta r g ó w  ska 
m ie jsk iego ,  k tó rzy  zm on opo l izo ­
w a l i  c a ły  handel m ięsem  w sw ych  
rękach, w  sposób sp ry tn y  oszuki­
w a l i  Skaru P a ń s tw a  i kasę t a r g o ­

wą.
N ap rzyk ład  kupiec M oszek  R o t

„ M I R A N D Ę M MARSZAŁKOWSKA 152
Tel. 619-91 (ironii piętro) S U K N I E  i  P Ł A S Z C Z E

H u rt. 
Detal

Literatura w ulicznym koszu
Gd 25 gr. —1 zł. za tom

V )  t e a U a t f  i k in a c h
Repertuar na dzień dzirieiszy 

przedstawia tle następuiaco:
Teatr Wielki: „ Ro ,e Marie". ,
Teatr  Narodowy „Walka kobiet" o o a w ie  p rzed  nadchodzącym  poi:

K tó ż  z nas nie spotyka  na u li­
cy w ę d ro w n e g o  wózka,  z którego 
k rzyc zą  zda leka  k o lo ro w e  ok ład ­
ki s ensacy jn ych  p ow ie ś c i?  K to  
n ie  w ie ,  że ju ż  za k i lkadz ies ią t  
g ro s z y  m ożna dostać „ s t r a w ę  
d u ch o w ą "  w postac i 300-stroni- 
c ow e j  pov\ ieści lub naukow e j ro z ­
p ra w y  z dow o ln e j  d z ied z in y  nau­
k i :  m edycyn y ,  ekonom ij i ,  p ra w a ?

B a l .  V, ęd ro w n y  w o rek  to m e to 
samo, co kosz s to ją cy  dum nie 
zaw sze  na tem samem m iejscu , 
na tej sam ej u l icy  —  w  pob liżu  
kiosku z gaze tam i i budki z w odą  
sodową. N iem a  tu m owy o lękii-- 
wem p rzem ykan iu  s ię  chy łk iem  yv

sto np. ow oce , kup ione tan io  na 
u licy, okazu ją  s ię po pow roc ie  
do domu zgn iłe ,  czy  sp leśn ia łe ,  
choć sp rzed aw ca  k ładł do to rby  
w y ra źn ie  n a jp ięk n ie js ze .  W ie l e  
ra zy  w a g a  sio n ie  zgadza, a resz-

I ta. w yd a n a  z p ięc iu  z łotych , zaw le  
ra  fa ł s z y w ą  m o n e tę '  , n r

P O P I  T  —  M I E R N I K I E M

Przyp a tr zm y  się, ja k  w łaśc ic ie l  
s to iska k s ią żk ow ego  w  koszyku

Chcesz mieć w domu stałe źródło gorącej wody, 
zainstaluj gazowy piecyk kąpielowy.

bard w z ią ł  w  kom is  z kasy t a r g o  
w e j  4 sztuki byd ła  w a g i  1929 kg,, 
w a r to śc i  1157 złotych. N a le żnośc i  
te j  nie w p łac i ł ,  le c z  w  oszukańczy  
sposób p rz em yc i ł  b td ło  do hali u- 
boju, zab i ł  i sp rzeda ł.  Zam ias t  4 
w ie lk ich  kosz tow nych  w o łó w  zg ło  
s ił  do m ak lera  g ie łd o w eg o  4 d rob ­
ne sztuki, w a g i  łą c zn e j  60 k g , 
w a r to śc i  m in im a lne j .  W  ten spo- 
sód s ztuczn ie  zm n ie js zy ł  w y s o ­
kość p rz yp a d a ją c eg o  podatku o- 
b ro to w eg o  i op ła t  na rzecz  kasy  
ta r g o w e j .

W y k r y t o  rów n ież ,  że a g e n t  ka­
sy t a r g o w e j  K lap e rsa ck  sprzeda ł  
h u r to w n ik o w i  F r ie d le n d e ro w i  c ie ­
lęta, tw ie rd ząc ,  że cena sp rzedaż­
na w yn o s ,  o ó  g ro s z y  za  kg  ży w e j  
w ag i .  N a to m ia s t  F r i c d le n d e r  ze ­
znał. że  p łac i ł  po 60 groszy" za kg. 
W  tak i sposób a g en t  kasy ta r g o ­
w e j  d z ia ła ł  na szkodę producen ta  
ro ln eg o  który c ie lę ta  sw e  pow ie -po jm u je  sw o ją  m is ję  dos ta rc za ­

n ia  k l ien tom  dobre j  książki. rz.wl kasie  ta r g o w e j ,  pozatem  oszu 
N a  l i t e ra tu rze  o c z y w i ś c e  się kał skarb, zm n ie js za ją c  f ik c y jn ie

vn--.okosć opoda tkowan ia .nie zna, w  doborze  tow aru  k i e r e ­
j e  s ię  ra c ze j  instynktem , obser- T ak ich  w y p a d k ó w  by ło  mnó-
w ac ją ,  j . ik io ks iążk i m a ją  na j-  s t w o .  W szy s tk ie  są obecn ie  skru- 
w iększy  popyt. P o d su w a  mi g ru- pu la tn ie  badane w  celu p rzedsta-  
bą, GOO-stronicową pow ieść  w  v,"ienia w ładzom  prokura torsk in  . 
dw óch  tomach.

Teatr Polski „Urodziny".  T eatr  Le- j e jantem . niem a 
tni „Kubuś". Mały „Wiosenne p o -1 ćhwnhin ia 
rządki". Nowy „Rowrót mamy'. R e -1 
duta „Teo-ja K ir—una*. Malickiej 
„ I  eo z takim zrobić".

A  teraz, na co warto pójść oo ki- 
aa? Światowid (Marszałkowska 
111) —  „Folie* Bergpre Cheyalier".
Stylowy (Marszał. 112)— „Papryka*.
Apollo (Marszał. 106) — „Bengali" .
Cap!tol iMarszalkowska 125) „Mały 
pułkownik". Europa (N o w y  Świat 
6-2) —  „Kaprya hiszpański". Atlantic 
(Chmielna) „Leg jon  nieustraszo­
nych".

Zru jn o w a n e  i z a g r f K j n e  d o m y
p o d l e g a ć  m u s z ą  k o l e j n y m  r e m o n i o m

Tylko po20zł. miesięcznie
Wykwintne okrycia damskie, ubiory 
m yk .*  z  najlepszych matek jalów

bielskich. Oraz lutra. 
Nainowne modele po

'enach niskich [scieca

P ię c io p ię t r o w y  dom przy ul. 
B rzesk ,e j  10, na leżący  do I g n a ­
cego  W u rce lm a n a ,  zam. p rzy  ul. 

trzy  kii w eg o  za- L eszno , zam ieszka ły  przez. 
toWąru. ani oszukań- k i lkudz ies ięc iu  loka torów , j e s t  w  

czych m a n ew rów ,  by k l ien ta  ok- s t .,nie o g rom n ego  ' zan iedban ia , 
pić, odbić sobie niską cenę wr k tóre  ob ję ło  w szys tk ie  loka le :  
ten, cz., i ba,: y  spesób. l e n  kor>z z śc iany  są z ru jn ow an e ,  m ury  po- 
ksinzkami, p rzy  k tórym  czu w a  pękane, tynk i poodpauar.e, w  prze  
wąsftty  sp rzed aw ca  to p la ców -  , gn itych  sp róch n ia ły ch  pod łogach ,
ka u trzym yw an a  z n iem ałym  w y -  u g in a ją cych  się pod nogam i, są 
silk icm p rzez  d ług ie  30 lat, p rzez  og rom n e  dz iu ry .  N a ro żn a  szcz j  
okresy  na j lep sze j  i n a jg o rs ze j  tow a śc iana lew e j  o f i c e r y  domu 
kon junktury ,  —  rn in ja tu row y  sza je s t  pękn ię ta  do w ysokośc i  dru- 
:iipc, b ron iący  się zac iek le  p rzed  g ie g o  p ię tra  a pękn ięc ie  to rozsze 
n ieu fn ośc ią  k l ien ta , który m ów i rza się w ię ce j .  Pękn ięc ie  nastąpt- 
z p o w ą tp ie w a n ie m : t lo wskutek  c a łk o w ite g o  zm ursze-

—  Cóż to za  ks iążkę można ku- ł » a  fundamentów". C eg ła  kruszy 
pić r.a u l ic y ?  się w  pa lcach  na piasek. Część

O tó ż  nie. S ta le  m ie jsce ,  op la- U r i d ^ e n t ^ y ,  j e s t  obszarpana^ na 

eone pou-aźną sluna 660 zł. ro. z- i łfłębolcosci g  f e  30 < m.. co je s t
n a d e r  z*zadk iem  z ja w is k ie m .  W o*

W s p ó l n a  3 7  m .  1 .

W y p a d k i i  k ta d z ^ e ż e
Walka z furiatem. Przy ail. Wołyń­

skiej 14, Szymon GolJbtrg, w  przy­
stępie ataku furji, zaczął awanturować 
się. Przy pomocy sąsiadów szaleńca 
związano i zamknięto w  pokoju. Oka­
zuje się, iż Szymon Goldberg na tle 
braku party od roku, dostał pomiesza 
nia zmysłów i przebywa! 3 miesiące 
w  szpitalu na Czystem, skad w  koń­
cu ub. m. został wypisane. Przez dwa 
tygodnie zachowywał się normalni. 
od kilku dni jednak zaczął zdradzać 
objawy choroby umysłowej.

Zbrodnicze napaay Przy tik Mar;.- 
wilskiej został napajniętv i zraniony 
trzykrotnie nożem w  klatkę piersiową 
Czesław Sadowski, (Annopol, budy­
nek 4U) który byl podchmielony.

Przy ul. Łontiańskiej 33, została zra 
mona nożem w  rękę. sklt pow a. Anie­
la Dąbek, zam tamże. Rannych opa­
trzy! lekarz, poczem Sadowskiego 
przewiózł do szpitala Przemienienia 
Pańskiego, Dąbka zaś na Czyste.

Przy pracy. Przy ul. Grzygowskiej 
25, ./ zakładach wyrobów mctalo-

iiie —  to obow iązu je .  W a sa c z  w 
d ługich butach, w eyk l is tów ce ,  
m.i am b ic ję  kupiecką. I fó r e j  
m óg łby  nr.i pozazdrośc ić  n ie je ­
den w łaśc ic ie l  sklepu. Do w ó z ­
ków  w ęd ro w n ych  odnosi się z  po­
g a rdą  i poczuc iem  w yżs zośc i  Z 
k l ien tem  umie pos tępow ać  jak  
należy, podsunąć ks iążkę  odpo­
w iedn ią .  w la śc iw cm  s łow em  za ­
chęcić.

wych sp. akc. „Konrad larnuszkie- 
w cz i S-ka". stolarzowi Władysławo 
wi Orzechowskiemu, w  czasie pracy 
j f z y  maszynie elektryt znei da r/r, ęcm 
drzewa, zostat obcięty palec lewej rę 
ki Rannego opatrzył lekarz i prze­
wiózł do szpitala Dz. Jezus.

SamoDÓjstwo municurzwstki. Na 
podwórzu domu przy ul. Grzybów- j 
sltttj 49 otruła s.ę esencja octowa 30-1. | 
manieurzystka Regina Goldglas (W o ! 
ska 47). Samobójczyni wijąc się w 
boleściach. Krzyczała niejednoknit- 
nie: „Niech tu przyjdzie mój s z e f ’.

jak ustalono Goldglrsówna od 10- 
c u lat pracowała u fryzjera Antonie­
go Zubrzyckiego przy ul. I.eszno 34. 
Po zawiadomieniu Zubr/vckicgo, na 
miejsce w > padku przybył pracowmk 

akuadu 1 rancisztk Bąk. który od- 
v .nzt desperatkę do szpitala na Czy- 
rtem Przyczyna samobójstwa niezna­
na.

S O L ID N O Ś Ć  K U P I E C K A  
P R Z E D E W S Z Y S T K I E M

—  N a  t; ch w ózkach  to książki 
są, że poża l się Boże —  mówi, —  
Szajsu n-akupują, kartek braku je, 
p odarte  w  środku, to co się „ t a ­
k i "  ( i l e  p og a rdy  w  tem s ło w ie )  
m a r tw i?  Sprzeda , po jeds ie  na in ­
szą u licę  i ty le  go  w id z ia ł .  C z ło­
w iek  tu inacze j  sw ó j  in teres  sza­
nować musi. T r z y d z ie ś c i  la t  na 
tem rmejscu s to ję ,  to m nie  w s zy ­
scy  zna ją  i zda leka się po ks ią ż ­
ki schodzą u t

G a d a t l iw y  sp rzed aw ca  berw ied  
nie podkreś la  bolesną s tronę  nie- 
h g a lu c g o  handlu u l iczn ego  z 
wózka, św iadom ość ,  że lo tnego  
kupca, k tó ry  co d z ies ięć  m m ut 
p rzem ie rza  inne ulice:, ’ nikt nie 
złapie, obn iża  fa ta ln ie  poczucie 
so l idności kup ierk ip j.  Jakże  czę-

Ruch wydawniczy

W y j a ś n i c i e
W dniu 14 b. rr>. w „A B C  —  łsowh 

t.ech Codzii■nnyh" w rubryce „ W y ­
padki i Kradzieże" ukazała się 
wzmjanka, iż w związku z kradzieżą 
popełnioną w dniu fi h. m. u MosGca 
Danielaka aresztowany z< stuł m. in. 
Stanisiaw Krnjczyński, Itrze ‘ ka 4.

Wiadomość o aresztowaniu St~ri

Ukazał sie już w  sprzedaży nowy, 
39-y numer tygodnika literacko-ar- 
tystycznego ..Prosto z mostu" pod 
redakcją Stanisława Piaseckiego 
Artykuł wstępny p t. „L iteratura i 
teatr na cenzuroWanem młodzieży", 
pióra St. Piaseckiego wprowadza 
czytelnika w świat młodych, któ­
rych charakterystyczno poglądy cze­
tami- v zamieszczonych poniżej li­
stach uczniowskich z Grodnr i T o ­
runia. Andrzej Mikułowski kreśli 
szereg uwag o Roczniku literackim 
Alfred Jrsionnwski omawi- książkę 
Karola {isapka. Następnie znajduje­
my w numerze dalszy ciąg artykułu 
polemicznego K. Irzykowskiego p, t 
,/ natura przeciw naturze", repor 

tąS E. M Sćhummer* ■ Szermen- 
tow skiego: „Cktopier, kf óry podpa- 
iił Europ-"', >J. N iklewirzowej „N i e ­
znane muzeum w Norymberdze", fel-

bec tego  zachodz i w ie lk ie  n iebez­
p ieczeń s tw o  zgn ie c ien ia  fu n d a ­
m en tów  p rzez  m ury  i zaw a len ia  
s ię o f ic yn y .

IV zw iązku  z tem. na mocy o- 
r zeczen ia  urzędu inspekcyjno-bu- 
dowlano.go, s ta ros ta  g rodzk i  p ra ­
sko - w a rs zaw sk i  w y d a ł  zarządze- 

n a tych m ias to w ego  w zm o cn ie ­nie

nia ścian p rzez  na ło żen ie  poprze 
cznyc li  be lek  że laznych .

Specjalna, kom is ja , z łożona z 
p rz ed s ta w ic ie l i  s ta ros tw a  ś ród ­
m ie jsko  - w a rs za w sk ie go  i urzędu 
ir .spekcyjno - budow lanego ,  do 
konała  w  p iątek. 20 b. nr., szc.re- 
g ó io w ych  og lęd z in  m u row an ego  
domu przy  ul. .Mariensztndt 23. 
S tw ie rd zono ,  że spowodu starośc i 
i zan iedban ia  pękła w  kilku rniej- 
c iach śc iana f r o n to w e j  części d o ­
mu od s trony  dz iedz ińca .  W obec  
tego, że  obecny  stan zag ra ża  bez- 
p ’ eCzeńs t ’.vu pub licznem u, kom i­
sje. za rząd z i ła  n a tych m ias tow e  
p ods tem p low an ie  ca le i  peckniętej 
ściany s lupam i. W sze lk ie  da lsze 
n iezbędne roboty  zabezp iecza jące  
w ykon an e  bedą w  drodze  p rz ym u ­
sow e j p rzez  kom ite t  budowy, al 
bow iem  w.aśc. domu uchy la !  się 
do tychczas  od w ykonan ia  tych 
robót  w e  w łasnym  zakresie .  Po- 
zr.teni kon:.s ia zbadała  domy przy 
ul. P iw n e j  13 i 2Ó. gdz ie ,  s tw ie r ­
dzono r y s y  w o f ic y n a ch  w skutek  
p ękn ięc ia  ścian, co r.ic zag ra ; : :  
jed n ak  bezp ieczeń stw u . K o m is ja  
za rząd z i ła  w  m c isca h bekn ięć 
p rzem u row an ic  ścian.

—  N o w a  rzecz . Dobra. D z ie ­
w ię ć  z ło tych  w  ks ięga rn i  kosztu­
j e  —  m ów i.  —  W a r to  p rzeczy tać .
U  mnie ty lko 1 z loty.
. —  Skąd pan w ie , że dobra, k ie ­
dy pan nie c zy ta ł?

—  P ew n o ,  że w iem  Jak colep- 
sza k l i rn te la  zaczyna  kupować, bieżący. 7.55 Parę inform. 8.00 and. 
len  i ó w  o tę s .ma książkę zapv- s/-kćU J e a i i s u : .  c i a g m e m a  m i l i o n a  c  
. . , " ‘ , r . ' : Dyr. J . n t .  1  a : M .  11. Sygnał cz. 12.OJ
ta. to znaczy, ze dobra M ożn a  l v  i2 , 5 ^ n c c r ) .  ork. kam.
z zr .mkniętem i oczam i sj:row«'.- ' 1.1.25 (.'liwilka dla kobiet. 14.30 Muz. 
dz ie  to w a r  i r o ze jd z ie  się ra z  b-kka (pl.) 15.00 Fragment z  pamiętni- 
dwa. A  co go rsze  -  to le ży  i le- ^  XV K t’s’ lka- Przegląd giel-

W A R S ZA W A
Sobota, 21 w rześn ia .

(>■ 30 „Kiedy ranne..." C.33 Gimnasty­
ka. Ó.50 Mnz. (oh). W  przerwie o godz. 
7.co Dzien. por. 7.50 Program na dzień

ży. Chyba, że k w m in a l ,  to zaw-

D L A  K U C H A R E K

ka W
>lov.y. 15.2; .Nasz handel morski"

, i5..p Kin.ceit zespołu Kynasa. 16.00 
ezę kupią —  wyk i zy w ia  p ogard l i-  Lekcja języka francuskiego. 16.15 Ul­
w ie  usta. tj ory na fort. z  Poznania, 16.jo

1 Skrzynka techniczna. HMo „Cała Pol- 
„ Ż L O T O W Ł O S A  I M U R Z Y N " —  »>»cwa“ . Aud. poprerw. prdf. B.

R: tkow ,d:i. 17 co „Jak umocnić gospo­
darczą samodzielność Polski": „ P r . j -  

Rzeczvwi.ście. ks iążek kr* muiai rosl ludnościowy i sprawa tiochodn
nych  je s t  dużo. K u sza  ser.sacrj-  • K-olcczncgo" Odczyty -  wygł J. R s -

, - kov\slfi. 17.15 Nowości z płyt 17.45
ne t j t u l j ,  j a k :  ,,P orachun k i z ! >f£\Viat naszych zwierząt': „Borsuk4’,
s za tanem " ,  „Z b rod n .a  le i ia rza " ,  'popęd 1 rgl. J. Dylewski. 17.50 „Dro- 
„F  .ik-ota". „Z ło to w ło sa  i m urzv i  “  '» cD ’-'-‘ ‘ poipwl. — wygł. K  Solono-

0 1  ■ 1 • łt . * A  l ' wiczówna, 1 .̂00 Teatr Wyobraźni dla
.Brnie n ie w o ln ic e "  i t. p Cena j /icci , *  t. „Antena w  kr ^ m ic

tych w szys tk ich  Jiowitsei. w cze l [ „R zym " I. .Morawskiej. 18.30 Przeg 
w o n w h  ja s k ra w i  eli '  okladlrąch. > -  prof. -H. 'iifśiicki. 18.40 p « g  ^ .

Z i

25 gro-

Przebicie szeregu ulic
u ł a t w i ł o b y  k o m u n i k a c j ą  w  W a r s z a w i e

K om u n ikac ję  w  W a rs z a w ie  moż. 
na by łoby  w  duż.ym stopniu  ultft- 
w lć  p r z eb i ja ją c  k . lka now ych  ulic  
w  ś ródm ieśc iu , m ięd zy  in. z ul 
B ie la ń sk ie j  na H ipo teczn ą ,  z pl. 
P i łsu dsk iego  na T ra u g u ta  i z H or  
tens j i  na N o w y  Św iat.  P rz eb ic ie  
tych ulic odciąż;. lob v  rów n ież

ruch ko łow y  w  takich ru ch l iw ych  
punktach, jak  zb ieg B ie lańsk ie j .  
S en a torsk ie j  i pl. T ea tra ln eg o ,  
zb ie g  C hm ie ln e j ,  S zp i ta ln e j  i 
B rack ie j ,  n ie m ów iąc  ju ż  o w ie l -  
kiem udogodn ien iu  dla p ieszych.

S p ra w y  te  są ju ż  ro zw a żan e  od 
paru  lat.

Ostatni d zie n  rejestracji czieci
o o  s z k ó l  p o w s z e c h n y c h

W  sobotę, 21  b. m., m i ja  os ta t­
ni dz ień  r e je s t r a c j i  w b iu rze  Ra 
dy  Szko lne j  m. stoł. W a rs z a w y  
(S ie n k ie w ic za  14) dz iec i ,  k tóre  
bczpośredn ion ie  nie dos ta ły  sie 
do szkoły, a w ię c  n iezap isanych  
ao szkół podczas  dw ukrotn ych  
zapisów- przed  w akac jam i i nie- 
zg łoszon ych  w okres ie  od 3 do 14 
b. m w  k ie rov .n ic tv .ach  szkól 
pow szechnych , v ' k tórych  by ły

w c ln e  m ie jsca .  Z a re je s t ro w a n e  
dz iec i w  R adz ie  Szko lne j  będą. w  
n r a r ę  w o ln ych  m ie jsc ,  k ierowan- 
do szkół.

P r z y  zap isyw an iu  dz iec i  na leży  
p rz ed s taw ić  m etrykę  urodzen ia  
dziec i,  a do klas s ta rszych  r ó w ­
n ież  św iad ec tw o  z do tychczaso ­
w e j  nauki. P r z y p ro w a d za n ie  d z ie ­
ci do b iura  R ady  Szko lne j je s t  
zby teczne .

Z  m ia s ta
N IE D Z IE L N E  K O N C E R TY

Jawa Krajczyńskicgo, wJ.-UićcAbi jeton V .  V '>sh'!yńskieg( p t. „St; 
zakładu krawieckiego, byta fa lszy  "."c, j tn ustni,'". PowiSSe A. św ię ‘ r ch o » -  
mgdy aresztowany n nic byl. a o r z - ' skirgo „Twinko",  nowe a J. .4nórr.e 
wisko ji go zamieszane zo lało do jewsLio„ . r .  t. „Uciecha" oraz stale
snrawj wskutek tego, ie  Majer K i - ,  działy: r fcenayj filnioi -ych, z ł y -
berlajn usiłował sprzedać skradziony staw, nrzcglsd prasy, kroniki 
materjał jt zakładzie krav ’e-kim p cinanki i panopticum '” ">~ 
fcJ"łjczyńskiego (Brzeska 4j. j numer.

wy- 
uzunelniain

W  niedzielę, 22 b m, od godz. 15 
do 17 odbeda się koncerty w następu 
jiicych punktach miasta: 1 ) is parku 
im T*aderc-v.skiego; 2 ) w parku im 
Żeromskiego na Żoliborzu; 3) na w; 
brzeżu Kościuszkowskiem, 4) na Wo 
łi, na terenie przyszłego parku; b) 
na Ochocie, na skwerze obok Insty 
tutu Radowego; 6 ) w parka im. Arau 
gutla; 7) na Kole.

DAR DLA M lZ K lM  
NARODOM EGO

P. Dominik Witkę - Jeżewski ofia 
rował ostatnio Muzeum Naroduwm u 
»  Warszawie 39 szkicowników. Dar 
ten uzupełnia 6 rękopisów pamiętni 
ków Arrasza, Riskego, Cieślcwskie- 
po, Piątków sk<ego. Piotrowskiego, 
Pruszkowskiego, a nadto 4 sztamDu- 
chy i albumiki pamiątkowe.

REJESTR A OJ V

W  poniedziałek, 23 b. m „ w kole j­
nym dniu rejestracji mężczyzn ur. w 

i r 1917, winni stawie się w wydziale

wojsk Dwym Zarządu Miejskiego 
przy ul. Floriańskiej 10, w  godz. od 
8 m. 30 do godz 13 wszyscy poboro­
wi zamieszkali na terenie 19 i 22 
komisariatów P  P.

O K A Z Y  „D ARU  P O M O R Z A " 
D L A  ZOO.

Załoga szkolnego statku „Dat Po­
morza” , powróciwszy z podróży nao 
koić świata, podarowała Warszawie 
Ogrodowi Zoologicznemu lw a  żół­
wie oiorzymy z wyspy Galapagos i 
ieonoumnna, złapanego na wyspie Ja 
wie.

Z Ł Y  an AN  U L IC  
N \ M d l i  MONUIE

Na ul. Kołobrzeskiej i Barszczew 
śkiej na .Marymoncie stoją nigdy

je s t  reko rdow o  . niska 
szy za tom.

—  N a  k rym in a le  to kuchark i i 
oohotn ik i ( ? )  się kszt&lą (k s z ta ł ­
cą —  P rzyp .  R ed . )  —  ob jaśn ia  
mnie w ąsa ty  p ion ier  ku jtn r j  luc- 
róck ie j .  —  A lb o  też jaka  b icdo tav 
co z ło tów k i  w y d a ć  nie może, ale 
tc 2 5  g ro szy  zaw sze  je s zc ze  w y  
supła. M am  na tem ty lko 3 gr. 
zarobku, na z ło tów kow ych  ks ią ż ­
kach —  10 . 15 groszy .  Co tu du­
żo" gadać , zb iedn ia ł  naród, u rzęd ­
nikom pens je  ob c in a ją  —  to kto 
ma ks iążk i kupow ać ?

—  A  ezKiafl pan ks iążek  szko l­
nych w  Koszu nic t r z y m a ?

—  A  gd z ie  tam ?  R ozk rad l ib y  
ni: wszystko . K s ią żk i  szkolne ł a ­
koma rzecz , za ra zby  s ię z . lod iic je  
zv ietlzien, obs taw i l i  mnie  nac- 
Koło, że am by  sio c z łow iek  spo­
strzeg ł ,  kiedy i j a k  rozg rab ią .

Do koszyka podchodz i rudy ży- 
dek, w y b ie r a  szybko trzy książki. 
„ R a 3a sem icka i a r y js k a "  — p ra ­
ca naukowa w ied eń sk iego  autora, 
„ L e g e n d y  ch iń sk ie "  S a w ara  i po­
w ieść  W a ch la r z  M eksykańsk i" .

—  C zyta łem  recen z je  w  p is­
mach, że w a r to  to przeczy tać. A  
zo tow ka  za tom —  to n apraw dę  
tanio, je s tem  sta łym  k lien tem  te­
r o  pana —  m ów i,  choć go  o to nie 
pytam

P r z y  koszyku zb iera  się l i c z ­
n ie js za  g rom adka  Kupujących, 
w ię c  w y c o fu j ę  się n ieznaczn ie ,  by 
nie przeszkadzać. (a. o.).

3Z!AŁ LEKAKSKrf
Dr. 7. FajncynS,E!"036
Weneryczne, pfetowe, S K ó r y

oraz w Lecrn icy  H o ła  7

I społ. 18.4 5 'Muz. U'!-)- t y o o  Przegl. pyr 
sy roln. ip.ro 1’ rogram na dzień na.it. 
10.J0 ' Konc. rekl. 10-35 Sport 1950 
Pognił, akt. co.oo Koncert w wyk. Ork. 
r .  U. pod dyr. Stan Namysłowskiego.. 
70.45 1 --icn. \\'ecz, 20.55 ..Obr: zki z 
Pol.-ai v. sjióli z '*. 2i.oo Aud. d i i  Pola­
ków zagr. ,1’ iękno inovy ojczystej". 
21.30 „ŃYesola .Syrena" 2a.oo Kon 
cert w wyk. Ork. 1’ . R pod dyr. i. 
Ozimi oskiego z udz. E. ktossakowskic- 
go (śpico). 23.00 V iadom. meteor, 
dla komunik, lotn. 23.05 Najn. korn- 
fl.ic muz K nccrt w wyk. Malej Ork. 
P. k. jióil dyr. Z. Górzyńskiego,

Niedziela, 22 września.
9.00 .Kiedy ranne"... 9.03 „Gazetka 

roln.*. 9.15 Muz. (t>L). 9.40 Dziennik 
por. 9.50 Progr. na dz bież. 1U.00 
Naboż. 7. Kościoła Metropol. w  Po- 
maniu. Kazanie wygł. J .  E ks .kar­

dynał dr. „ucust Hlond. Po Nabe 
żeńctwie: AIuz. (ph ).  11.57 Sygnał
czasu. 12.03 Przegl. teat". 12.15 Po 
ranek muz. wyk.; Ork. Symf. P .  R. i 
Ida Haendlównn (skrzypce). W  przer 
wie o godz. 13.00 Fragm  słuchowj- 
skowy p . t. „K ró l  Jeleń" —  Oarlt 
Gozz.iego. 14.00 „Dodo" — Rrun< 
Schulza —  Odczyt, noweli. 14.2C Mu 
zyka salonowa (p l. ) .  15.00 „Godzint 
rolnika". 16.00 „Jak się uczy) Step­
henson" —  djalog dla dztci star­
szych. 16.15 „Miniatur r  kwarteto­
we' —  w  wyk. Krakowskiego Kwar, t  
tu Smyczkowego ( 7. Krakowa), 16.45 
„Cala Rolska śpiewa" — Koncerl 
chóru mieszanego Stow. Śpiewat zc- 
go „Harmunja" w  Mysłowicach. 17.CK 
Muz. tan. w  wyk. Zespołu Rachonia 
17.40 „M igawki rcgjonalnc" —  au­
dycja słowno - muzyczna (: Łodzi)
18.00 Recital fortepianowy M. [ona- 
sówry. 18.3U Słuchowisko p. t. „Dziw 
ny sei. pana Łukasza pg. f ru sa
19.00 Program na dzień następny. 
19.10 koncert reklamowy- 19.25 
\V1au0m. sport. 19.30 Muzyka jazzo­
wa ( p l ) .  19.43 „Co czy tac? "  —  no­
wości literackie. 20.00 Konc. w  wyk 
Ork. Symf. P. R. z udziałem Z. Fe- 
dyczkowskiej (śpiew ). 20.45 W y j. '  z 
pism J. Piłsudskiego. 20.50 Dzien. 
wiecz, 21.00 „Na wesołej lwowskiej 
fa l i "  p. t. „K to  morowiec na szybo­
wiec". 21.30 „U  Spartan słowiań­
skich" — felj .  21.45 Wiadom snort,
22.00 Muz. tan. (ph). 23.00 Wiadom, 
meteorolog, dla kom. lotn 23.05 Mu­
zyka lekka (pl.).

Jlapadl 1  r a b a  n ek  
w Ogrodzie Saskim

W
cego

ogrodzie Saskim na przechodzą-
J-.ugcnjusza Hanza (Miedziana

1 1 ). napadło Lilku opryszk iw , z któ-
rych jeden uderzj-l go jal icmś tępem 

biiw sYcha ince biota, nawet w  oki?-
_______  narzędziem w głowę. I-lanz str„cilsie letnim, które utrudniają ogrom- 

ni-- komunikację piesz.ą i koHwa, 
gdyż wozy grzęzną na nich po osie, 
pozatem biota są. siedliskami róż­
nych bakie^yj chorobotwórczych, oL 
niżą jąc stan sanitarny w całej dziel­
nicy.

przytomność i upadt na ziemię. Na­
pastnicy obrabowali nicprz;tomnego : 
usiłowali zbiec.

Krzyki przechodniów zaalarmowały 
policję, która aresztowała dwóch

członU-iv bandy. Jak stwierdzono, by­
li to: Bronisław Sztyglic (pl. Kazi­
mierza Wielkiego 7) i Bolesław Bal- 
cerzat zamieszkały w .Kobyłce

W  czasie przesłuchania przez poli- 
c„ obydwaj oświadczyli, iż trzcciir 
ich wspornikiem, który zbiegł, był n ć- 
j„k Stasia*. Policja rozesłała , <R 
zbiegiem listy gończe.


